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Ruch wyborczy.
Z ło c z ó w , 10 sierpnia. Liczne zgromadzenie 

wyborców, pod przewodnictwem adwokata Iloynego, 
uchwaliło wczoraj na wniosek p. Zahraduika rezolu- 
*yę tej treści; W y s t ą p i e n i e  p o s t ó w  d e mo -  
i r a t y c z n y o h z k o m i t e t u  c e n t r a l n e g o  
» » u u j e z g r o m a d z e n i e  z a  u z a s a d n i o n e  
i d l a  s p r a w y  p u b l i c z n e j  p o ż y t e c z n o  i 
1 popierać będzie tylko takiego kanuydata, który 
wstąpi do klubu demokratycznego.

P o w r ó t  m i n i s t r a  h r .  G ołuehG W sPdogo.
W iedeń, 10 sierpnia. Minister spraw zagra­

nicznych lir. G o ł u c h o w s k i  przybył tu wczoraj 
Z Paryża.

S c h e l l  u  c e s a r z a .
1lg.i1 10 sierpnia. Węgierski prezydent mi­

nistrów, K. Szell, został wczoraj przyjęty przez ee- 
fjnrza na audyencyi, Szell odjechał popołudniu do 
Pesztu.

Druga linia kolejowa do Tryestu.
W iedeń, 10 sierpnia. Pod przewodnictwem 

m inistra kolei, odbyły się wczoraj w ministerstwie 
kolei żelaznej narady w sprawie organizacyi robót, 
jnkotoż w sprawie technicznych robót przedwstęp­
nych przy trasowaniu nowej li nu kolejowej do 
Try jstu, Podług Wiener Abendpost, rząd ma silny 
zamiar wnieść odpowiednio przedłożenia o inwe- 
stycyach w tej sprawie, natychm iast po zebraniu się 
parlamentu.

Mg w e  ś l a d y  A n d r e ’e g o .
S to c k h o lm , 10 sierpniu. £h:mslsn Tagbladet 

donosi: Tutejszy amerykański konsul generalny
otrzymał od pewnego Amerykanina, zamieszkałego 
w Cluvelandzie doniesienie, że ten znalazł pod 47*) 
95’ szerokości geogralicznej i 48° 77’ długości geo* 
graficznej, w dniu 3 linca, kawałek pisma Andrć ego> 
z daty 2 czerwca 1900. W tern piśmie powiedzia- 
nem jest, żo A a d r ć e  ż y j e ,  jednakowoż znajduje 
się w niepomyślnej sytuacyi i potrzebuje rychlej po­
mocy. Amerykański konsul nie zaprzeczył temu do­
niesieniu.

W o jn a  A n g l i i  z  T r a n s v a a le m .
Londyn, 10 sierpnia. Biuro R eutera donosi 

z Amersfort pod datą onegdąjszą: Przybył tu po po­
łudniu Bulłer na czele swych oddziałów. Buller wy­
pędził przedtem generała Botlię z Copgekraal, gdzie 
Boerowio zajmowali silne stanowisko.

Tim es donosi z Amersfort, żo Boerowie zastą­
pili drogę przedniej straży angielskiej. Przyszło do 
walki, w której 25 Anglików zginęło.

Londyn, 10 sierpnia. M arszalek Roberts tele- 
grafnjo z Pretoryi pod datą 8 b. m .: W okręgach 
Betneben i K arry Smith wzięto do niewoli 4 140 
Boerów i zabrano około 4.000 koni. Wielkie zapasy 
amunicyi, które wpadły w ręce Anglików7, zostały 
zniszczone. Generał Mctlmen stoczył wczoraj w po­
bliżu Venterstroom potyczkę z oddziałami sił zbroj­
nych Deweta. Nieprzyjaciel został rozproszony. Po 
stronie Anglików padło 7 szeregowców a 4 oficerów 
je s t rannych.

Londyn, 10 sierpnia. Dzienniki donoszą z Pre- 
toiyi pod datą wczorajszą, że 8 mil na północ od 
Pretoryi, ukazał się nagle oddział 500 Boerów z 1 
działami; przyszło do starcia z posterunkami angiel­
skimi. Zachodzi obawa, że Boerowie zamieszkali 
w Pretoryi, mogliby w danym razie dać pomoc swym 
ziomkom.

M isya pokojowa boeraka w Berlinie.
Berlin, 10 sierpnia. Pokojowa misya buerska 

z pp. Fisherem  i posłem Leyfts&m na czele przy­
była tu  i stanęła w Palast-hutelu. Stąd udaje się do 
Petersburga.

Generalissimus hr. W aldersee i cesarz 
Wilhelm.

Berlin, 10 sierpnia. Świeżo mianowany ko­
mendant wojsk sprzymierzonych w Chinach hr. W al- 
Jerseo, wyjechał wczoraj z powrotem do Berlina. 
Na dworzec kolei w Wilhelmsliawen, odpLOwadził 
hrabiego W aldersee cesarz Wilhelm. Obaj jechali

na dworzec razem, w7 dwukonnym powozie. Na dwor­
cu wzniósł cesarz Wilhelm trzykrotny okryk „hurra* 
na cześć hr. W aldersee, powtórzony przez oficerów 
zgromadzonych na dworcu.

W ojna z (Hunami.
W iedeć, 10 sierpnia. Od austro-węgierskiego I 

zastępcy w Pekinie, sekretarza legacyjnego br. 
ltosthorna nadeszła do ministc-stwa spraw zagrani­
cznych szyfrowana depesza z Pekinu z daty 4 sier­
pnia. W szystko przemawia za tem, że ta  depesza 
jes t autentyczną; treść je] następująca: Budynek
poselstwa austro-węgierskiego został wraz z inwen­
tarzem i archiwum w dniu .21 czerwca spalony; od 
20 czerwca wraz z oddziałem francuskim broniliśmy 
poselstwa francuskiego, które było bezustannie 
ostrzeliwane ogniem działowym i karabinowym. 
Część gmachu została zburzoną za pomocą min. 
Straty nasze są następujące: kapitan Thonuum i 3 
marynarzy zabitych, 3 żołnierzy ranionych ciężko; 
życiu ich jednak nie grozi już niebezpieczeństwo. 
Od IG lipca ataki nieu.zyjaciół ustały.

Londyn, 10 sierpnia. Przeważna część dzien­
ników wita mianowanie lir. W aldersee dowódcą 
wojsk sprzymierzonych w Chinach, baruzo sympa- i 
ty cznie.

Londyn, 10 sierpnia. Times donosi z Szan- 
gaju pod datą 7 sie rpn ia : Taotaj wydał zakaz wy­
wozu środków żywności. Je s t to zarządzenie, które 
samo jedno wystarcza, ażeby sprzymierzonym woj­
skom odcięty był dowóz żywności.

W okolicy NA o ki mi zaminowały niepokoje, 
wskutek tego oficerowie marynarki odbyli 6 sierpnia 
pod przewodnictwem Soymouia koiiferencyę na któ­
rej uchwalili wysadzić na ląd pewną liczbę wojska 
dla ochrony Europejczyków.

Londyn, 10 sierpma. Biuro R eutera donosi 
z Tientsiuu dnia 5 bm.:

Dzisiaj nad ranem o goiła. 3 !/a przyszło pod 
Peitsang do starcia między wojskami sprzymierzo­
nych a silnym korpusem Chińczyków; s t r a t y  R o ­
s y  a n wynoszą 800 ludzi, Anglików7 50; slraly  
Nioinr.ów i Japończyków nie są bliżej znane, lecz 
w każdym razie także znaczne. ' Drogę do Peluuu 
uważają już teraz jako otw artą (?).

Londyn, 10 sierpnia. Agencya Laffana do­
nosi z Waszyngtonu, iż mocarstwa zażądają od 
iządu chińskiego, aby się zgodził na wejście wojsk 
sprzymierzonych do Pekinu, celem uwolnienia stam­
tąd posłów.

Petersburg, 10 sierpnia. Goniec rządowy 
donosi: Generał Grodekow telegrafuje z Ohaba-
rowska pod datą 6 sierpnia: Oddział generała Re-
neukampfa, wysłany w pościgu za Chińczykami, starł 
się z dwoma icii oddziałami, zabrał im 2 mitrailiezy 
i kilka chorągwi, poczein powrócił do Aigun. Ażeby 
wykorzystać klęskę Chińczyków, wysłano za mmi 
4 szwadrony kawał eryi z dwoma działami.

Londyn, 10 sierpnia. Daily Express donosi 
z Szangeju, iż wylądowali tam żołnierce francuscy 
i austryaecy.

L ondyn, 10 sierpnia. Korespondent Daily  
Express w Naukinie donosi, iż Lilmngczang wysłał 
jednego swego zaufanego do Petersburga, celem po­
rozumienia się z Rosyą, do czego Lihungczang po­
dobno dąży.

Paryń, 10 sierpnia. Chiński urząd dla spraw 
zagranicznych (Csungiiamen) nadesłał tu posłowi 
chińskiemu szyfrowauą depeszę Pichona do rządu 
francuskiego, w której powiedziano, że posłowie za­
wiadomili ów urząd, że nie mogą opuścić pierwej 
Pekinu, aż otrzymają od swoich iządów instiukeye. 
Pichon zauważa, ze posłowie mogą opuścić Pekin 
tylko pod eskortą wojsl, sprzymierzonych, k tóra je­
dnakże powinna być o tyle silną, aby dawała nale­
żytą rękojmię bezpieczeństwa dla wszystkich m ają­
cych opuścić Pekin, mianowicie 800 cudzoziemców, 
między tymi około 200 kobiet i dzieci, oraz 3000 
przeszło, chrześcijan krajowców, których nie można 
pozostawić na pastwę inotłoohu chińskiego. Na chiń­
skiej eskorcie 1 w żadnym razie polegać by nie 
można.

Pichon wspomina w końcu, że rząd francuski 
otrzymał niezawodnie jego szyłrowaną depeszę z d.
3 sierpnia. Minister spraw zagranicznych Deicasse 
stwierdził jednakże, że depesza ta wcale go nie 
doszła.

W aszyngton, 10 sierpnia. Onegdajsze ulti­
matum, wysłane w formie memoryalu do rządu chiń­
skiego, żąda natychmiastowego zaprzestania napaści 
na poselstwa i współdziałania wojsk chińskich z woj­

skami sprzymierzonenu w celu przywrócenia porządku. 
Dalej oświadcza się ultimatum pizeciw wytrausporto- 
waniu posłów z Pekinu, albowiem rząd chiński me 
potrafiłby prawdopodobnie dać rękojmi dla ich bez-j 
pieczenstwa. i

W aszyngton, 10 sierpnia. Otrzymano tu 
z Ozifu telegram  o zajęciu w dniu onegdajszym] 
Yangtsinu. i

Generał Chufte telegrafuje: Yangtsun zo s ta ł’ 
zajęty dnia G bm. Amerykanie stracili GO ludzi.

B e r l in ,  10 sierpnia. Komendant wojsk nie­
mieckich donosi telegraficznie z Taku pod d. 5 Dm.,’ 
że wojska sprzymierzone zajęły d. 5 bm. Peitsang. 
W walce wzięły udział 2 kompanie wojaka niemie­
ckiego. Komendanci wojsk sprzyunierzonych postano­
wili rozpocząć natychmiast działania zaczepne prze-, 
ciw Yungtsunowi, aby nie dopuścić do skoncentro­
wania tam  chińskich sił zbrojnych.

Fc godach weselnych.
Beigrad, 10 sierpnia. W  obozie wojskowynb 

Bonjica odbyła się wielka rewia, na której obecni] 
byli kiól i królowa Dragina (tak ją  obecnie nazy. | 
wają. Red.).

Kiól Aleksander odznaczył metropolitę Inno­
centego wielkim kordonem orderu Miłosza WieUuego 
i zamianował gon. Magdalinica swoim pierwszym 
adjutamem honorowym.

Nadto król reaktywował wielu pensyonowanycin 
przez Milana wciskowych i przyjął dymisję swego] 
kuzyna, porucznika gwardyi Włodzimierza Konstan- 
tynowicza, który się sprzeciwiał małżeństwu króla, j

Królowa zamianowała pannę Helenę Petrow icz,1 
córkę mieszczanina, swoją damą dworską. W  dniu 
dzisiejszym wyjeżdża para królewska do Smederew7a, 
skąd udaje s ię w objazd kraju.

Spalone miasto.
Kijów, 10 sierpnia. Miasto obwodowo W łodzi­

mierz Wołyński spaliło sie prawio doszczętnie. Tyl­
ko kilku Soroków nie obrócił ogień w perzynę. Nę­
dza wśiód pogorzelców (przeważnie żydów) je s t 
wielka.

Eksplozya.
Rjeka, 10 sierpnia. Na szynach tut. tramwaju, 

elektrycznego eksplodował podrzucony przez nie 
znanego sprawcę nabój dynamitowy7. Na szczęście 
wybuch nie pociągnął za sobą żadnych złych na­
stępstw .

Żałobna uroczystość w ambasadzie włoskiej 
w Wiedniu.

W ro d e ń , 10 sierpnia. W  lokalu tutejszej am ­
basady wdoskiej, odbyła się uroczystość żałobna ku 
czci H um bcta , podczas której przemówił ambasado] 
hr. Nigra.

H anifestacye żałobne w Tryeście.
T T y e s t, 10 sierpnia. W czoraj przed południem 

urządzono tu m anifestację żałobną. Latarnie na u li-1 
caeh uorane kreną, zapalono Sklepy były podczas 
nabożeństwa żałobnego pozamykane. Po połudn.u 
zgromadziło się kilkuset młodych ludzi, aby urządzić 
demonstracyę przed generalnym konsulatem włoskim 
na Piazza Grando. Demonstrantów rozprószono.

Król W iktor Emanuel III. przeciw prawom  
wyjątkowym .

Rzym, 10 sierpnia. Secolo donosi, iż król W. 
Emanuel w rozmowne z jednym z ministrów w Monzy 
zauważył, że je s t przeciwnikiem ustaw wyjątkowych. 
Wystarczy7, imał się król wyrazić, jeśli obecne ustawy 
bęuą ściśle stosowane.

Z pogrzebu Króla Rumberta.
R z y m  30 sierpnia. Ogólny podziw wywołała 

postawa króia W iktora Em anuela w czasie pogrzebu. 
Z podniesioną głową szedł on na czeie książąt domu 
królewskiego. Grupa senatorów i deputowanych, 
biorąca udział w pogrzebie wynosiła około 650 osób. 
Pomiędzy deputowanymi było też wielu repuDłiKanów 
i radykałów. Podczas pochodu wznoszono kilkakrw 
tnie okrzyki: niech żyje król! Okrzyki te jednakże 
tłumiono, ażeby nie mąciły żałobnego nastroju.

Rzym, 10 sierpnia. Na pogrzebie króla Hum- 
berta, wobec wielkiego ścisku, nie obeszło się bez 
przykrych wypadków.

Przy ulicy Termi spadło jakieś indywiduum 
z dachu prosto na bagnet na dole stojącego żołnie­
rza i przebiło się. Przy ulicy Nationale tłum chciał


